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W rocznikach PZH nr 3/58 zamieszczone zostało doniesienie pt. ,,Nisz­
czen:e gniazd wylęgu szczura środkami kontaktowymi''. Autorzy 
zwrócili w nim uwagę na możliwość wykorzystania materiałów ściół­
kowych impregnowanych środkami owadobójczymi, kontaktowymi do 
zwalczania szczura w miejscach jego wylęgu. Zatruwanie gryzoni na­
stępowałoby według nich przy dłuższym kontakcie skóry zwierząt z ma­
teriałem impregnowanym, użytym do budowy gniazda. Wnioski takie 
wyciągnęli oni z doświadczeń na szczurach, którym po:lrzucono skraw­
ki płócienne, impregnowane emulsją DDT (1). Zwrócili oni specjalną 
uwagę na uzyskanie, po wyschnięciu emulsji równomiernego pokrycia 
tkaniny krystalicznym nalotem DDT. 

Na marginesie wspomnianego wyżej doniesienia jak również artykułu 
,,Krajowa produkcja środków gryzniobójczych i jej kierunki rozwojo­
we", zamieszczonego w „Przemyśle Chemicznym" nr 9/58 (2) i zawie­
rającego powtórzenie tezy o niszczeniu gniazd wylęgu szczura środkami 
kontaktowymi, nasuwają się wątpliwości co do mechanizmu zatruwania 
się gryzoni. 

Autorzy obu artykułów zakładają, że trucizna (w tym wypadku DDT) 
nan:esi-ona na tkaninę w postaci krystalicznego nalotu wnika przez skó­
rę. Jednocześnie nie wspominają oni o innych, realnych możliwościach 
dostania się jej do organizmu gryz-onia. 

W wzmiankowanym doniesieniu w sposób bardzo ogólnikowy Oipisane 
zostały badania biologiczne, przy czym autorzy nie podali szczegółowej 
meto:lyki badań ani też faktów, które skłoniły ich do przyjęcia tezy 
o zatruwaniu się szczurów przez skórę na skutek kontaktu z impregno­
wanym materiałem ściółkowym. 

Wrotami wniknięcia DDT (w różnych postaciach) do organizmu czło­
wieka i zwierząt ciepłokrwistych mogą być: narząd ddechowy, skóra 
i przewód pokarmowy. Pierwsza droga w doświadczeniach z impregno­
wanym materiałem ściółkowym raczej nie wchodzi w grę . Pozostają 
natomiast dwie dalsze: skóra i przewód rpokarmowy. 
Działanie różnych postaci DDT (proszek, zawiesina wodna, roztwór 

w rozpuszczalnikach organicznych - alhohol, aceton, benzyna, oleje, 
nafta) na skórę człowieka i zwierząt ciepłokrwistych było i jest nawet 
obecnie przedmiotem zainteresowań naukowych. W związku z tym zo­
stały zebrane doświadczenia oraz piśmiennictwo z tej dziedziny. 

Z danych w piśmiennictwie wynika . że DDT w postaci proszku słabo 
przenika do ustroju przez prz.ewód pokarmowy a zupełnie nie jest ab­
sorbowany przez skórę (3, 4). 
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DDT st~·sowany zewnętrz?ie w postaci proszku okazał się ni,eszkodliw) 
dla czlowwka. ~tąd hezp1eczne Jest noszenie tkanin impregnowany-eh 
DDT; obsypywa~1-e . 1~0/o-owym proszki-em bielizny oraz opylanie nim 
wł-osow na gloww 1 mnych owłosiony-eh ,części ciała bez konieczności 
późnh~jszego j,ego zmywania (5, 6, 7). Impregnowana DDT bielizna lub 
apask1 przy długotrwałym ich noszeniu nie dawały u ludzi żadnych 
objawów (6). 

Waszkow ni-e stwierdził zatrucia u królików, którym umocowano na 
wystrzyż-onej skórz.e w okresie 30-50 dni opaski zawierając,e 5-100/o 
DDT w ilości 10 g lub napojone 10 ml 1-5%-ową wodno-mydlaną za­
wiesiną (7). 

U szczurów smarowanie skóry zawiesiną wodną lub w gumie arab­
skiej dawkami 10 mg/kg nie wywołuje objawów toksycznych w ciągu 
50 dni. Takie same doświadczenia przeprowadzone na myszach dały po­
dobny wynik (6). 

W praktyce weterynaryjnej z powodzeniem zastosowano 6-100/o-owy 
DDT dla zwalczania pasożytów z,ewnętrznych u bydła i ptactwa domo­
weg::>. Również trzykrotne nanoszenie na skórę koni taklego proszku, 
z przerwą kilkudniową między poszcz,ególnymi zabiegami, nie dawało 
zatruć (7). 

Mechaniczne wcieranie proszku DDT w dawkach wysokich może jed­
nak spowodować zatrucia u zwierząt. Opisano wypadki wywołania za­
trucia u świń, którym wcierano w skórę 2 - 3 razy - z przerwą trzy­
dniową - 50/o-owy DDT w ilości 150 - 200 g. Uważa się, że mechanicz­
ne uszkodzf'nie skóry przy wcieraniu w nią proszku DDT umożliwia jego 
resorpcję (7). 

Zastosowanie natomiast roztworów w rozpuszczalnikach organicznych 
wzmaga resorpcję trucizny i pro~dzi do zatruć. Jednakże impregnacja 
tkanin rnztworami DDT w lotnych rozpuszczalnikach nie powoduje 
zwiększ-enia zdolności wchłaniania przez skórę powstałego osadu krysta­
Hcznego (7). Autorzy artykułu sugerują wprowadzenie do środków owa­
dobójczych odpowiednich domieszek, które umożliwiłyby szybsze 
prz-elamani,e bariery, jaką stanowi skóra. 

Wprowadzeniem do tego rodzaju badań i niejako potwi,erdzeniem tych 
sugestii mają być ich doświadcz,enia z impregnowanymi paskami tkanin, 
powleczonymi emulsją DDT, dającą po wyschnięciu obfity krystaliczny 
nalot. Uważają oni, że nalot krystaliczny wnika przez skórę gryzoni, 
prowadząc do zatruć .. 

Autorzy nie biorą jednak pod . uwagę faktu, że szczury wciągając 
zaimpregnowane skrawki plóci-enne do swych gniaz.d. prz-enoszą je 
w pysz,czku i w ten sposób od razu bezpośrednio nabierają większe lub 
mniejsze ilości krystali-cznego osadu d jamy gę'cowej. Urządzenie lego­
wiska i r-ozlożente w nim pasków tkanin również wymaga przenoszenia 
szmatek w pysku. 

Studia nad biologią gryzoni wykazały ż,e myszy i sz,czury zanieczyś­
dwszy sobie łapki, podbrzvsze lub ogon niezwłocznie je oczyszczają, 
zlizując zabrudzone miejsca (8). Na t-ej właśnie zasadzie oprac:Jwane z-o­
stały metody niszcz,enia gryzoni przez opylanie nor i ich wylotów oraz 
miejsc ż-er-owania pylistymi środkami gryzoniobójczymi lub stosowanie 
na okrelśonych powierzchniach zatrutej masy klejowej. 
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W gnieździe usłanym skrawkami impregnowanego płótna, panują po­
dobne warunki, jak po opyleniu dowolnej powierzchni środkiem pylistym. 
Szczury biegając po gnieździe lub leżąc w nim pobierają na łapki i sierść 
pewne ikści osadu krystalicznego, który nastę.pni,e w czasie mycia się 
i spożywania pokarmu wprowadzają do jamy gębowej. Częste pobieranie 
nawet niewielkich dawek osadu krystalicznego, ze względu na kumula­
cyjne właściwości DDT, prwadzi do chronicznego zatrucia przez przewód 
pokarmowy. Trucizna w postaci nalotu dostaje się do jamy gębowej 
szczura w czasie różnych jego czynności życiowych (znoszeni,e materiału, 
budowa gniazda, pielęgniacja własna i potomstwa oraz pobieranie po­
kar~u), podczas gdy bezpośrednie jej działanie na skórę jest utrudnione, 
chocby ze względu na gęstą sierść. Niewrażliwość młodego nie owłosio-
1:lego potoms_twa, o której wspominają autorzy, zdaje się potwierdzać, 
ze zatruwame następuje nie przez skórę, a przewód pokarmowy. 

BADANIA WŁASNE 

Założeniem naszych doświadczeń było przekonanie się czy u szczurów, 
którym podrzucono do gniazd (klatek) impregnowane DDT skrawki płó­
denne, można wykryć DDT w treśd przewodu pokarmowego. Obecność 
jego przemawiałaby za zatruwaniem się zwierząt tą właśnie drogą. 

Do doświadczeń użyte zostały dwa rodzaje tkanin, na które w różny 
sposób naniesiony został DDT: · 

1) impregnowane roztworem a-cetanowym DDT; 
2) impregnowane wymienionym roztworem, ale po uprzednim namo­

czeniu płócien w mleku. 
W pierwszym przypadku uzyskano tkaninę z małą ilością osadu na 

powierzchni (osad wniknął raczej mię:lzy włókna). Przy drugim nato­
miast sposobie tkanina na swej powierzchni miała obfity osad krysta­
liczny. 
Sporządzono kawałki płócien, nasycając je roztworami acetonowymi 

zawierającymi ok,oło 8, 16, 320/o DDT. 
Doświadczenie przeprowadzono w następujący sposób: do trzech du­

żych klatek zawierających po 10 dorosłych szczurów laboratoryjnych 
obojga płci wrzucono lub zawiesz,ono na ściankach klatek paski płócienne 
impr-egnowane sposbem pierwszym. Każda grupa otrzymała po 12 sztuk 
szmatek o wymiarach 3 X 20 cm, impregnowanych roztworami: I gru­
pa - 80/o-owym, II - 160/o-owym, III - 320/o-owym. Paski impregno­
wane roztworami 8 i 16%-owym DDT zostały w całości wciągnięte przez 
szczury na legowisko niemal bezpośrednio po ich wyłożeniu, natomiast 
szmatki z 320/o-owym DDT z pewnym opóźnieniem. 

Pierwsze objawy zatrucia zaobserwowano po 48 godz. jedynie u sz-czu­
rów, którym podrzucono paski płódenne o największym stężeniu DDT 
(320/o). Początkowo stwierdzono drżenie tylko u trzech sztuk. W ciągu 
tego dnia drżen:e wystąpiło również u zwierząt pozostałych. W innych 
klatkach szczury nie wykazywały żadnych odchyleń od normy. 

Po 72 godz. drfonie utrzymywało się, a nawet pojawiły się u niektó­
ry-eh szczurów lekkie drgawki. U dwóch grup poz-ostałych zmian nie 
zauważono. Tego dnia wszystkim grupom szczurów podrzucono dodatko­
we impregnowane paski płócienne w ilościach jak poprzednio. 
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Po 96 godz. dwie pierwsze grupy szczurów zachowywały się normal­
nie. U zwierząt trzeciej grupy obok drżenia i drgawek zaznaczyła się 
wybitna pobudliwość na wszelkie podniety z.ewnętrzne (uderzenia, ha­
łas itp.), 

Z grupy zwierząt reagujących uśpiono połowę (5 sztuk) i zawart.ość: 
przewodu pokarmowego poszczególnych sz-czurów zbadano na obecność 
DDT wg metody Alessandrini po ekstrakcji acetonem . W wyniku bada­
nia wykryto w treści przewodu pokarmowego dwóch szczurów ślady, 
u trzech po około 5 mg DDT. Następnego dnia uśpiono poz.ostałe szczury 
reagujące. U wszystkich pięciu sztuk wykryto w treś c i po 5 mg DDT. 
Poz.ostałe dwie grupy sz-czurów obserwowano jeszcze prz.ez dalsze siedem 
dni al,e objawów zatrucia u nich nie stwi-erdz-ono. 

Dalsze doświadczenia przeprnwadz-ono ze skrawkami płó,c:,ennymi im­
pregnowanymi roztworem acetnowym o zawartości 32·0/o DDT, drugim 
spos-obem. Przedmiotem doświadczeń było dwanaście szczurów labora­
bryjnych obojga płci, wagi 145 - 200 g, z,ebranych w jednej dużej 
klatce. W tym doświadczeniu chodziło nam o uzyskanie danych o iloś­
ciach DDT wykrytych w treści przewodu pokarmowego w zależności od 
czasu kontaktu zwierząt z impregnowanymi skrawkami płótna. W tym 
celu uśpiono szczury gupami (po 4 sztuki) po 3, 6, i 25 godz. od momen­
tu rozpoczęcia doświadczenia i przebadano jak uprzednio zawartość ich 
przewo:lu pokarmoweg,o. Szczury po 3 i 6 g,odz. nie wykazywały żadnych 
objawórw, natomiast zwierzęta po 24 godz. kontaktu z impregnowanymi 
,;krawkami - wyraźne objawy zatrucia. 

Ilości DDT wykryk w treści przewodu pokarmowego szczurórw do­
świadczalnych prz-edstawiają się następująco (tab. I): 

L.p. 

1 

2 

3 

4 

5 

6 

7 

8 

9 

10 

11 

12 

i 

I 

i 
i 

Waga 
szczura wg. 

--·- -·····-·-

200 

155 

145 

180 

150 

160 

160 

150 

150 

150 

160 

160 

Tabela I 

Płeć 
. . Zawartcść DDT 

Czas kontaktu Waga tresc1 przew. w treści przew. 
przed uśpieniem pokarm. w g pokarm. w mg 

- --- ·--·----=== ==--~--··· -------------------·-·-------~---·-·---··-

Q 
ó 
Q 
cf 

--- -· -·- - -------

Q 
cf 
Q 
Q 

Q 
Q 
ó 
ó 

I 

I 3 godz. 

9,6 

9,3 

10,0 

; 11,0 

5 

15 

25 

IO 
1-------------- 1------
1 

I 6 godz. 

i 

[-
! 

--• 

I 
' 

24 godz. 

10,3 

10,0 

16,0 

10,8 

14,2 

13,0 

14,8 

13,8 

5 

25 

15 

30 

20 

15 

25 

50 

Iloś-ciowe rozmce wykrytego DDT w tr-eści przewo::lu pokarmowego 
szczurów w pi-erwszym i drugim doświadczeniu zależne są od sposobu 
naniesienia na tkaninę. W drugim sposobie na powierzchni płótna gr-o-
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madzi się znacznie większa ilość kryształów DDT. Wyniki drugiego 
doświadczenia wskazują, ż~ il-ość pobranego przez szczury krystalicznego 
osadu DDT wzrasta z czas-em kontaktwania się ich z impregnowaną 
tkaniną, przy czym mogą tu wystąpić różnice indywidualne. 

Ilości wykryte w doświadcz-eniu dają tylko przybliżone wyobraż-enie 
o ilościach pobrany-eh w rzeczywistości przez zwierzęta doświad-czalne. 
gdyż przyjąć należy, że część trucizny została bądź zresorbowana przez 
organizm, bądź wydalona. 

WNIOSKI 

1. Wykrycie w treści przewodu pokarmowego szczurów różnych 
ilości DDT we wszystkich przypadkach pozwala przyjąć, że zatruwanie 
zwierząt następuje przez przewód pokarmowy. 

2. Metodę nisz.czenia gniazd wylęgu szczura, opisaną w przytocz-onym 
arykul,e, uznać należy za modyfikację zwalczania gryzoni truciznami 
ro karmowymi. 
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T. K a c z o r o, w s k i T. S y ,r o w a t k a, H. J o ń c z y k 

CONCERNING THE DESTRUCTION OF THE BREEDING PLACES OF RATS 
BY MEANS OF CONTACT AGENTS 

Summ ary 

In the following investigation the authors have taken under conside.ration the 

article published in the Annals of State institute of Hygiene No. 3j58 entitled 

"Destruction of breeding places of rats by means of contact agents". 
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On the grounds of their own experience the authors carne to the conclusion 
that the slips of linen saturated by DDT solution (or some other contact agents) 
pulled by the rats into their nests ,pois.on the rodents via the alimentary canal 
during the licking of the crystalline sediment on the materiał. In all the rats 
that were in contact with the saturated materiał there were found different 
amounts of DDT in the contents of the alimentary canal. The cummulating pro­
perties of DDT lead to chronic poisoning. Basing on the fact that the saturated 
materiał should possess on its surface a copious crystalline sediment of the active 
agent, the authors perceive in this a similarity to the dusted surface by means 
of a .rodent-killing powder form agent. That is why the mentioned method of the 
cited article the .authors consider as a modification of combating rodents by means 
of powder form agents containg alimentary poison. 
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